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ł o z y  tządząćfemii  Seh&tóWi p ó t t z e b ę  wymażańi& 
o n y c h .  I z b y  Sk a r b o w e ,  iesli *4 aj-zy p r z y

W  R z ą d z ą c y m  S e n a c ie  c z y t a n o  r a p p o r t  r e w i z y i  lub  w in n y  iii cz a s ie ;  g d y  im uk az y-

i  Petersburga F. S. i?. Paździerhika.
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. - . . ,  ,, s t ę p o w a ć  nie  maią o d t ą d  do  wyihazywai i i a  z
d łu g i  p o d i ę t e  p rac e  l zas ług i  dla p o ż y t k u  Oy-  r e w i z y i ,  ale 0  t ś m  U c i y n i ą  p r z e ł o ż e n i e  p ó r z a d -
c z y z n y ,  a I ż c że g u l n i e  p r z y  M oi śm  W y c h ow a-  k ie m  w prawac h  p r z e p i s a n y m ,  i c z e k a ć  buda
m u  , nie d o z w o l i ł y  Na łn  ob c i ąż ać  W a s  na p r z y -  za lecenia  od  S en a t u .  R ó z k d z d l t  Z g o d n ie j  z
I t ł o s c  o b o w i ą z k i e m  t r u d n y m  , k t ó r y  i e s t  nad  prze łożenie i l i  H e r o l d y i ,  za lec ie  t jkazami Rz ą-
lata p o d e l z łe  i z d r o w i e  os łabione .  Z  t y c h  p r z y -  d z ą c e g o  Senatu  wfżystki r i i  t z a d o m  G u b e r n -
c z y n  p o s t a n o i vRem o d d a ć  M i n i s t e r y u m  w oie n-  skini , ^ ż e b y  Sżlabłifeckim D e p u ta c k i m  zgroma-
He W i c e  p r e z y d e n t o w i  t e g o ż  Co l l eg ium.  P r a .  dz en iom  su to w ie  za lec i ły  k o n ie c z n a  p o t r z e b *
g n ą c  w te rn  zda rzen iu  Was  u p e w n ić  o m e o d -  d o s t r z a g a m a  w p i z y f ż ł y m  czasie •' że p r z v  W
m i e n n y m  fzacunku  , i Zaręczyć s t a t e c z n ą  w d z i ę -  c i ą g a n i u  w S z la c h e c k ą  h e t b o w i *  K s i ę g ę  o i o b
c z n o s ć  M o ię ,  są dz ę  b y d ź  r z e c z ą  p r z y z w o i t ą  OkaZuiących  Sz lache cką  d o s t o y u ^ ś ć :  t a k i c h  c ó
cb .a w ic  p r z y c z y n y ,  m i ę  mnie  z k ł c m ł y  do  na- n i g d y  nie byl i  w  r e w i z y i  p ó d u f z n e y ,  w ym ie -
kn ucz en i a  n o w e g o  Mini s t ra .  Uwainiaiąc  Was* niałi zawfze W SWbicli p r z e ło ż e n ia c h  A  ieże-
p o d ł u g  w ła s ne y  chęci  , od obowiązku Prezy  
denta Col leg iu m woiennego,  spodziewam s ię ,  że  
po dawnemu nie przestaniecie byd ź  użytecżne-  
mi Kam i O yc zy źn ie  radą i pomocą , ile s i ły  
zdrowia pozwolą.  &achowuiac na zawfze ku 
Wam fzacunek- iesteśmy. A L E X A N D E R .

P ó łk o W n ik  C z e r n o ż u b o w  p r z y i m u i e  s ię  do  
s ł u ż b y  w w o y s k u  D o ń sk ie m.  N a d w o r n y  K on-  
sy l i a r z  W ł a - e w  b y w f z y  d o z o r c a  S.  P e t e t s b u r g -  
s k i e go  wię z i en ia  , u w o ln io n y  o d  s ł u ż b y  z pen-  
s y ą  p o ł o w y  gaży.  T a y n y  K o n sy l i a rz  Lwowr 
T a m b o w s k i  G u b e r n a t o r  C y w i l n y  , w  tymże  u r z ę ­
dz ie  p r z e c h o d z i  do  G u b e r n i i  K a łu s k ie y j  Tarm 
b o w s k im  G u b e r n a t o r e m  naznaczony  G e n e r a ł  Ma- 
i o r  Pal ic in  Z ran g ą  w e d ł u g  klafsy c y w i l n ą .

p rz e ło ż e n ia c h .  A  j e ż e ­
li  k t o  z d o w o d z ą c y c h  S z l a c h e c t w o ,  albo Z k r e ­
wnych i e g o b y ł  k ie dy  umi e f żcż ón y  W r ewizyi* 
t a k i c h  konieczn ie  Wyrazić t r z e b a  W t ć m i e  p r z e -  
łożeriiu * zś iakim U każeni wymazańemi  zostali 
N a d t o  w n o fz o n e  do SRacheckiey D e p u t a c y i  
d ł j s ąo dy . p r ą ę z  S z l a ch tę  d o t ą d  w r e w i z y i  bę-  
5>. K w i e t n i a  lgoo;  5. Maia i  15. ę • * ca , g 0 I . 
p r z e s y ł a ć  należy do H e r o l d y i  na r o z ! r z ^ „ ; » m e.  
Izby skarbowe, g dy  zapisani  W r e w i z y ą  p o d u f z n ^  
pokaZyWać im b ę d ą  pi'-ma ha S z l a c h e c t w o  w y d a n e  
od  Sz lache ck ic h  zg roma dze ń  w y W o d o w y c h ,  w e ­
d ł u g  p t ź e p i s n  par .  7.  1 Ukazti r .  i 8 ° r .  M a ic ś  
24. d. same p t z e ż  się p r z y s t ę p o w a ć  n ie  powin­
ny do  W y m a z y w a n ia  takich osdb z reWizyi ,  l ecz  
d on o s i ć  maią R z ą d z ą c e m u  S e n a t o w i ,  i czeka ć  
i ego W y r o b u .  T y m  więc I z b om  S k a r b o w y m  p r z e -

o t r z y m a .

t ł k a ż  J. I  M. i  r z ą d z ą c e g o  S e n a t u  L t -  
teWsko W i le ń s k ie m u  R z ą d o w i  G u b e r n s k i c m u .
N a  m o c y  tfkaz'u J I .  M. r z ą d z ą c y  S e n a t  s ł u ­
c h a ł  r a p p o r t u  od H e r o l d y i , w k t o t y m  W y r a ­
ża: Ze mnogie  
■wydawwm
n i e  w z m i a n r . . . . o ^ . . y - " z  - -  - t      . • t- j * _ „
l i  ł t ie z n a y d u i ą  s i ę  w p o d u f z n e y  r e w i z y i  k r e -  f a ht a ,  Parmen^k iego X i ą z ę c i a  F e r d y n a n d a ,  U y -
w n i  D ro f za cv c h  a l bo  t e ż  sami p r o ś b ę  p r z y n o -  Ca Króla Jmci  E t r u s k ó w  , n i e d a w n o  z m a r ł e g o .
(r»rv  c o  d o  ź a d n e y  k l a f s y  \ i i e  należą.  Z t ą d  D o  Pragi  d. 16. p r z y b y ł a  s i o s t r a  Mona rchy  fla­

ir tPiedńia 23. Paździerńikń. 

C e s ś r z e w i ć Z  \Vie lki  X i ą ź e  R o f ś y i s k i  K O N -

fzący^ co *d"o źadney klafsy Mie należą.  Żtąd  
przy roztr 

zdarzają się trudności  1 opóźnienie
w ^ M e r o l d v i  p r z y  r o z t r zą sa n iu  dz ie ł  t a k o w y c h  fźego A fc y  X i ę ż n a  Mhrya T ere f s a  z  małżonkiem 

’ — z-;  i — Pr os i  Xi ąż ęc ie m S a s k i m  A n to n im .  P r z y l ą ł  go śc i  A r -
Wi eo  a b y  zalecono w f z ys tk im  r z ą d o m  G u b e r n -  Cy X i ą i e  Kafol  ; skrn1 Zat rudn ia  się Ćw ic ze n ie m
Skim, a p r z * z  one Sz l ach eck im  D e p u t a c k i m  <zgro- woyskU;  r eg im en t a  A  X Raine ra  i  F r o e l i c h a
m a d z e n i o m ,  a ż e b y  t e  p r z y s t ę p u j ą c  d o w c i ą -  na f zczegu lną  p o ch w a łę  z a s ł u ż y ł y  A r c y  X i ą z e
e n i en ia  w  K s i ę gę  H e r b o w n ą  osob d o w o d z ą c y c h  J o z e f  Pa fa t m us  t u  się Znayd u ie ;  d o  p o w r o t u  l e-
S z l a c h e c t w a  s w e g o ,  w s p o m i n a l i ,  że z i c h  fa- go  Seym P r e s b u rg s k i  ża dn ego  p o s i e dz e n ia  mieć
mi l i i  i p o k r e w i e ń s t w a  n i k t  w  żadfney r e w i z y i  n ie  bę d ; i e .  P o  wfzys tk ic l i  C o m i t a t a c h  su ro w ie
p o d u f z n y m  n ie  b y ł  , i t e ra z  n i e  i e s t ; i t o  zaw-  z a b r o n h n o  w ło śc ian o m p o d aw a ć  p r o t b ę  do S ta -
fze w yraża l i  w  s w o ic h  p r z e ł o ż e n i a c h .  A  ieśli  nó w ;  afe d a w n y m  z w y c z k ie m  ska rg i  maią b y d ź
k t o  z f ami l i i ,  albo t e ż  sami p r o ż b ę  p r ż y r to f z ą -  zanOfzorie d o  s ą d ó w  k r a to w y c h .  K to k o l w i e k
c y ,  k i e d y ż k o l w i e k  by l i  w  p o d o b n y m  p r z y p a d -  * J  Ufc‘  z—
k u ;  w y r a ź n i e  op i sa ć  t r z e b a  , £3 iakim U ka z em  
Wym az ańe mi  Zostali .  G d y  Zaś n o w e  mogą b y d ź  
p o d a n e  d o w o d y  od S z la c h ty  z n a y d u ią c e y  się t e ­
raz  w  r e w i z y i  p o d u f z n e y  z j ak ieybo lwiek  p tz y -  
f ex vn v  t e  o d s y ł a ć  t r z e b a  d o  H e r o l d y i ,  iak p ra-  

* MornlHua r t p c z  ? ł*rn'źu id fz V . DTZf?-wa pr*Vp«Bi%- Heroldya rzesz  zw ażyw fzy , prze- n
V /

lu d  i tartawiać żechfce do złamart ią t e g o  p r z e p i ­
su j d i i  u y d ż i e  kary s u r o w e y .

Miefzkańce B e lg r a d u  i  poddaner t i i  Au-  
ś t ry ac f i en u  t e raz  ż y i ą  W zgodz ie  1 j edn ośc i ;  
G zę s t c  i c h  nacze ln icy  p r z y i e ż d ż a i ą  do  Seml i -  
na  ro :mawia iąc  z k u p ca m i  o ułatwienia hfttt-

L



Ulowych interefsów, które dotąd b y ły  «w ik ła -  
ne z p r z y c z y n y  mianowicie z*gęfzczonyc  
S o i ó w  P j Ł z ^ r o ^ i e  .albowiem bynaym ni.j  ^ . e  
m yślą o poskromieniu ło trostw a , z ą •
w  granicach nafzych ^ “^ ^ ^ f ^ y p r o w a d z a n m

= s -c e y  monety zdawkowey, przez co J lel“ °&
c iło  sig lichwiarzy, fzkodow* naród.
i e dn ak  P t o w i n c y e ,  I s t r y a ,  Dalmecya,  ^  e ^

w  “ 8 •**

g“yiiy s i l  •SU5S-W>“«* -
B e r l in ie  lat maiąc 56.

chcia łeś;  ucisk i gwałt na nim d o k o n a j  .
9 a L I t w o t e v

W  Rat i sbon ie  M in i s t e r  H .n n o w e r s k i  imie­
niem E l e k t o r a  Króla W .  B r y t a ń m i , P » y ' V  «  
mianę  o f i a r o w a n ą  B is k up s t w a  w y ­
s t ą p i e n i e  d z i e r ż a w  1 p r e t e n sy i  w p pot r Z eby  
r a ż o n y c h .  Ale o ra z  n a r z e k a , l z . t e f P  
s ł u f z n e y ,  ze f zkod ą  E le k to ra ;  P ^ kf* X pV  
ż a w y  mias ta Br em en .  —  DZisieyfzy Bi  * u P j  
t i s b o u s k i ,  ma z a t r zy m a ć  B is ku p s t w o  Vm s i  g
z O p a c t w e m  B e r c h to l s g a d e n ,  k tó re 1 .
da ;  d o c h o d u  iednak mieć n i e  b ęd z ie  na • y
z l o t  r v ń s  -  D  17. M i n i s t e r  W . .Mis t r z.  Krzy­
żack iego  p o d  ł  D e p u t a c y i  p r o je k t
o p a t r z e n i a d u i  h . w n yc h  p r z e z  l n d e m n u a c y ą ^ ^ ^  ^ 
w d z o n y c h .  K adz i  n a p r z ó d ,  X i ą  ąj,_ k;;.
z o s t a w i ć  p r z y  t e m  do s i o i en s t w ie ;  V' . w b .
ż de m u  w o ln e  mie lz ka m e  w kraiu d y
snym,  albo in d z .e y  w e d ł u g  upodobania;  
z imowe  i l e tn ie  maią b y d z  op a t rz o u  .
s t k o  d o  po t r ze by  i w y g o d y  p r z e z  n o w y c K  n a ,  
b y w c ó w ;  Mog ą  iż X i ą ż ę l a  wziąć  własne t  
pa ż e  , k on ie ,  l u d z i  do  u s ł u g ,  k t ó r y c h  o p U -  c 
p o w i n n i  c i ż  sami n a b y w c y ;  nakoniec  az 
b i e r a ć  b ęd z i e  p e n s y ą  , k t o r a b y  umia rkowana  _ y -  
ł a  do  d a w n i e y f z y c h  d o c h o d o w .  
s t e r  c h c e ,  a ż e b y  w  d z i e r ża w a ch  U(. 1 ' L 
n o w i  P a n o w ie  ż a d n y c h  odmian nie czy  
s t a w u i ą c  w całości  dawn e  p r z y w i l e i e ^  ’ '
d y ;  m ie f zk ań c tm  zas aż eb y  warno  b y ł o

D ~ i V e p u t a c y a  w Goficlu^um p r z e k ł a d a  
p<.„zuwi Ł a f o r e t ,  że  r ząd  F ra nc uz k i  p o w i n i e n  
op ła c ić  n i e k t ó r e  p r z y n a y m n i e y  d łu g i ,  . zac iągnio-  
ne  p r z e z  X i ą ż ą t  za zezWoleniem S ta n ó w  Pro- 
w i n c y i  na l e w y m  b r z e g u  Re n u  p o zo s ta ły ch .  
P r o s i  t a k że  o zniesi enie  ceł  w M o g u n c y i  i Co- 
loni i  u s t a n o w i o n y c h ;  p o n ie w a ż  Rześcy X i ą ż ę t a  
z  swoiey  s t r o n y  w fz ys tk ie  zn ieś l i  na Renie .

Ód granic  Szw ay carskich .tg- Października.

Se ym  w S c h w i t z  z g r o m a d z o n y  dał  nas tę-  
p u i ą c ą  o d p o w i e d ź  K o n su lo w i  Buonapar t e :  , ,  O d e ­
bral i śmy z r ąk  G e n e r a ł  Adjuta r i t a  Rapp  o d e z w ę  
t w o i ą .  Z r ł u i e m y  n i e s k o ń c z e n ie  , żeś nie o d e ­
b r a ł  w c z e ś n i e  pisma n a f z eg o ,  k tó r e ś m y  wysła l i  
‘30.  W r z eś n ia ;  w  n i e m  z n a y d u i e  się jwierny o b r az  
s t a nu  O y c z y z n y .  P r z y ł ą c z a m y  tu  onego k op i ą ,  
p r o f z ą c  us i lnie,  aż eb y ś  r z e c z  zważy ł  nay p i lmey .  
P r z e k o n a f z  się z a p e w n e ,  że  nie d u c h  pa r ty i  dzi ś  
po r u fz a  S z w a y c a r ó w ;  ale n a r ó d  ca ły  mocą Lurte-  
w i l sk iego  t r a k t a t u ,  u ży w a  p r a w  od  ciebie same­
go  p o z w o l o n y c h ,  p i f zą c  dła s iebie  u s t a w y  p o w -  
f ze ch ne  i f z c z e g u l n e ,  k t ó r e b y  dogadzały  p o ł o ­
żen i  s  k r a i o w e m u  i p o t r z e b o m .  R z ą d c y  nas i  
t w o r z ą  t e o r y e  c i em n e ,  n i e p o i ę t e ,  j  do  sku tku  one 
p r z y w o d z ą ,  ch oc ia ż  do św ia d cz en ia  p o c z ą t k o w e  
b y ł y  f zkod l iwemi .  G d y b y  l e p ie y  rzecz  uważy-  
l i ,  g d y b y  na  p r a w d ę  p r z e y r z e l i ;  O y c z y z n a  da­
w n o  b y ła b y  uspoko ioną .  L e c z  ponieważ z n i e ­
w a l a j ą c  s i łą małe C a n t o n y  do p r zy ję c i a  sw o ic h  
u k ł a d ó w ,  r z ą d  nie w z d r y g n ą ł  s ię  z a p ś l ć  og ie ń  
d o m o w e y  woyn y ,  p o  ca ły m  kraiu r o z f ze rz y ć  z 
b e z p r z y k ła d n ą  zac ię to śc ią ;  o b y w a t e l s k i e  u m y s ł y  
g n ie w e m  Zapalone,  z i e d n o c z y ł y  się na z r z u c e ­
n i e  jarzma n i e z n o ś n e g o .

c n c i a i e s ; u c i s k  i f , " " 1" ' r eu
z a p e w n e  b y ł  da lek im od  w ol i  . t ' * 0,e.y . 0.
n a r ó d  nie u ży i e  na złe w o l n r s c i  f w o i e y ,  P 
w s z e c h n i e  p r a g n ą  d z i ś  o by w at e le  fizy.w a ■ .
ko iu  p o d  r z ą d e m  o y co w sk i m ,  w l d z ?eC. f L 0d 
n ą  w łas n oś ć  , b e z p i e c z e ń s t w o  osob iw 
fw o i c h  . W s z y s t k o  się s t an ie  lak y L . 
p o s t r o n n y  p r z e s z k a d z a ć  nam m e  b ę  zie • .
I śu ro p a  w i d z i  z p o d z i w i e ń i e m  w oso ie 
K o n s u l u ,  N a y w y ż s z e g o  r z ą d c ę  
d u  ; masz w ł a d z ę  n ie zm ie r n i e  wielką ,  k tó ra  
t w p i e m  p r z e k o n a n iu  może b y d ź  u ż y t ą  l.e v  ̂
na d o br o  i p o ż y t e k  lud zk ośc i  . W  spania uSC 
w ie lk om y ś l no ść  nie p o z w o l ą  zapew ne  Konsu 
w i  F ra r i c uzk ie mu  u ż y ć  w ł a d z y  i w ie lkość  « 
iey p r ź e c i w  n a r o d o w i ,  k t ó r y  n ic ze go  nie  p 
g n ie  i nie f zuka ,  ,iak ty lko  n i e p o d l e g ł o ś c i  M
r ą  on em u za r ę c z y łe ś .  Je śl i  ch ę ć  n s s z ą  poci  
l i s z ,  w d z i ę c z n o ś ć  zachowamy n ie sm ie r t t  J  
S z w a y c , r o w i e  1 sk u t k ie m  p o k aż em y  , lak n 
nam ie s t  z a s ł u g i w a ć  na w z g l ę d y  r z ą d u  R l  J 
F r a n c u z k i o y .  , ,

z  Lausanne 12 Października.

G e n e r a ł  A d i u t a n t  R a p p  do nas z Bern* 
no  w r ó c i ł  d. 10 z G t n e n ł - m  wo ys k  t r ą d o w y  ci 
Vou  d e r  W e i d t ,  w k r ó t c e  po le .u  k i lkakroc Ogni 
dano z armat . Ra pp  u u m n s z k a r ą c  p o s p W y t  
do  G*-newy • N ie  Wiadomo co  fprawi ł  u roko 
szat,Ów; to  p ew n a  co Pr, t - h t  C .ni tonom Ogłosi  , 
że zawieszenie-  b r o n i  p r z e d ł u ż o n e .  1 leat  
i ,  że m ż - k r e w  zm m k o w  r, ką b z w a y c a rs k ą  
będz ie  p r z e l e w a n a  Jns ufgenc .  z h n o u r ^ . ^  
s i ą p i l i ; ,  r z ą d o w y  g u rm zpu  tam zabrany  *  
wo ie  p r z  z Bernc  dó  S . h w i t z  poprowadź® 
P o i k p w n i k  R o v e r e a  Wolność o d z y s k a ł ;  poka 
ło Sie z p a p i e r ó w  lego w S e n a c ie  , -ZyUnyc , 
,ż n f e t y l . o m e  mVślił zapal ,6 poza r  wO yn y  do 
mowey  ; a l eteż lak ha d e b r e g o  oby w ate la  p rz y  
s to i ,  chc ia ł  Zgodę 1 ledno-sc p r z y w r ó c i ć .  ^

■li rnen p r z e z  in su r geu tó A ’ do P a r y ż a  w y  
P o w r ó c i ł  -do i i er ne z W i a d o m o ś c i a m i  , lak .

, . wV fóre d o c br^ “ :“ *fó
lu d u  1 p ó w fa c a ią  do d om ów .

- D  rg  Ra pp  do  nas p o w r ó c i ł  z G e n e w y  
d.  12. Muil incu I G i o r g i r'ls do m e g o  z S c h w i t z  
pr.Zyni '  ś l o d p o w i e d z  St  ymu;  t en p r z y i m u i e  po- 
s r ed m ć tW o  K o nsu łow sk i e  , p o d d a i ąc  się w a r u n ­
kom w od ez w ie  iego p r z e p i s a n y m .  P rZe to ż  ar 
m ' e  K o n f e d e r a t ó w  b ęd ą  n a t y c h m i a s t  r o z w i ą z a ­
ne; n o w e .  u r z ę d y  u s t  ną.  7 . d r u g i e y  s t r o n y  rzą d  
i S e h a t  roskazał  r o z p u ś  i'ć - m i l i cy ą  CantonU 
V a u d . / P i e r w s z a  ą ó d n  g ufa idz ie  do Bernc n3 
za łogę ;  d r u g a  p r z e z  V. lais i Obcrl . -md zmierza  
do t e g o ż  miasta j s t a n ą w s z y  na m le y sp u  w z m o ­
c n i o n e  b ę d ą  a r t y l e r i ą  i s t r z .  Kami.  S z e ś ć  kom 
p a n u  l ż ą d ó w  go żołnie rza uw ięz ion e  w lł n -  
b u r g u  p ó y d a  dó Z u r i c h ;  i n n e  w o y -k a  do Basel 
i S o io lh n r i i  .' W e z e r a  Mul l inen i G i o r g i u s  d o  
Bt rne w yi ec l i a R ;  za niemi R a p p  p o ś p i e s z y ł .  
Tymczasem B e r n o  w y b ie r a  D e p u t a t ó w  , k t ó r z y  
w l i c z b i e  ó lub $ do P a ryża  na -C ons u l t ę  iecl iać 
p o w i ń n i  . W o j s k a  Fra n cu z k i ©  do  Pon ta r l i e r  
z g r o m a d z o n e ,  k t ó r e  iiiż mia ły w t a r g n ą ć  do  
S z w a y c a r ó w  , ed b i e r a ią  rozkaz  odda l ić  się od 
g r an ic .  R z ą d  w k r ó t i e  do  Born e  wyieżęłza;  S e ­
n a t  dzi ś na r adz ie  pos tanowi ł  co  t r z e b a  wzgtę-  
dem p o w r o t u  fwoiego do  d a w n e y  - tol icy .  S ł y ­
chać ze  P o s e ł  W ł o s k i  o d w o ł a n y m  z o s t a ł , p o ­
n ieważ  za r z ą d e m  w y g n a n y m  do nas, nie p o j e ­
cha ł .

z B asel .16 Października.

N ie  i e s t  w i ę c  i n t e r e s  p a r t y i ,  l ecz  fp rawa  
lu d z k o śc i ,  c h ę ć  p r aw a  n a r o d u  ca łe g o ,  k tó r y  nam 
D e p u t a t o m  sw o im  dał  in s t ru k e y e  i moc z u p e ł -  
n ą ,  k t ó r e m u  T y  lam K o n s u l u  w o ln o ść  za ręczyć

R z ą d  n o w o  u s t a n o w i o n y  C a n t o n u  naszego  
w i e d z ą c ,  iż  d.  14 czas u p ł y w a ł  S e y m o w i  za­
m ie r z o n y  d o  p r z y i ę e i a  F r a n c u z k i e g o  p o ś r e d n i -  
<Rwa, wyś ła ł  do  G e n e r a ł a  N e y  d e p u t a c y ą .  P r z y ­
j ę t a  g r ze cz n i e ,  nie  bawiąc  p o w r ó c i ł a  z d o n ie s i e  
n iem,  iż t e n  w ó d z  z n a c z n e  c o d z i e ń  pos i ł k i  o d ­
b ie ra .  Jużeśmy się f po d z i e w a l i  w c ą o r a  w i d z i e ć  
w k r a c z a j ą c e g o  do  S z w a y c a r ó w ;  l e cz  na ds po dz i a -  
n ie  u ł o ż y ł y  się r z e c z y  . N e y  g o ń c e m  odebrały 
w iad o m o ść  o zk ł on ien iu  s ię  S e y m a  w S c h w i t *



i j  t. n .  mino-t-on. choroby zaraźliwe panuią, chociaż z 
do chęci Konsula; z tego  względu zos a mnievsza niżeli przedtym fzkodą.
mieyscu, ćzeliaiąc ngwych rozkazow z Paryża- mnieyszą p y t .
R zecz  iak mówią, ukończyła się tym lposobem.
Seym z początku postanowił wysłać deputacyą  
do Paryża, i zawieszenie broni z rządem prze­
d łu ż y ć , póki m e przyidzie  odpowiedź Konsu­
lów ska. Lecz gdy Rapp oświadczył powtórnie,  
iż  odpowiedź eboięt-ńa za wyraźne odmówienie  
w zięta ,  pociągnie za fobą wtargniecie do kram 
żołnierza Francuzkiego; Seym po długich  lpo- 
rach przyiął wolę Konsula w odezwie tego za­
wartą i' o tern natychmiast o b w ieśc ił  Cantony  
zprzym ierzon e; zalecaiąc ażeby z nich każdy 
w ybierał D eputow anych  d© Paryża, w przód le 
szcze niżeli rząd z Lausanne do Berne powro-  
c i .  W  wykonaniu teg o  urządzenia zachodzą  
trudności.  Generałowi Bachman zalecono roz­
wiązać w oysko i zbroyne gromady. Senat i ra­
da wykonawcza do Berne powracają.

g r a n ic  W łoskich xx Październ ika .
w

P o s e ł  Parmeński  donios ł  W i c e  P r e z y d e n ­
t o w i  Melzi  o śmierci  XiążęCta fw oiego .  It-nze  
W łr e  P r e z y d e n t  pisał do Generała (Jharpen.ier  
kommendanta n a y w y ż s z e g o  w oy sk  R P t e y  Wło-  
sk iey ,  co  nas tepuie .-' P ie rw sz y  Konsul onaro- 
wał po śre dn ić i wo  Szwaycarom.  l e s t  c h ę c ią .  ie- 
eo  zapobiedz rozwiązaniu  Cantonów zprzymie-  
r z on y e h ,  do cz eg o  zmierzaią L k c y e  naród izar- 
p i ą c e ,  porządek i fpokoyność p r zy w r ó c i ć .  Juz 
AO t y s i ę c y  Francuzów zb l iża  Się do . granic.  
Znakomitszych  Szwaycarów do Paryża zapro­
szono ażeby  znaleźl i  fami naylepsze środki zba­
wien ia  O y c z y z n y .  Wid ząc  s i ł ę z rozumem po­
łą cz on ą  lpodz iewać się możemy,  ze skutek o d ­
p o w i e  chęc i  p o w s z e c h n e y  t y c h  l o d z i ,  ktoizy  
naród waleczny S zw a yc ar ó w  pragną  , w id z ie ć  
f zc zę ś l i w y m .  Nieod .nieńme p os tanow iono ,  a z - - 
b v Grison owi e  z niemi związek  z a c h o d u .  W 
granicach naszych kwi tn ie fpokoyność ;  l ecz -gdy  
bliski i e s t  nierząd i r o k o s z ,  każe roz tropność  
zapobiedz złemu'.  T y m  ledynie lumpem rusza­
my woyska nasze . Do ni es i e s z  więc  Cantonom  
gran ic zn ym ,  iż leśli w trz ech  dnia. h porządek  
i pokóy do nich nie powróci ,  każę woysKo wpr.o- 
wadzić  do Szwaycarów dla uspokoienia kraiu-

Ir.fant Hiszpański , X ią że  Parmeński F e r ­
dynan d,  narodzony r. 1751, panmąoy  od r. 1 7 ^ ,  
umarł d 8. ' Dniem p i e r w e y  udał się do h ou t e -  
v i v o  c h c ą c  o d w i e d z i ć  dom ed uka cy i  p o ś w i ę c o ­
n y;  wieczorem zachorował; p ró żny  y  ra u 
w kr ót c e  ż y ć  przes tał ,  z o s ta w iw sz y  do powrotu  
S y n a  z Hiszpani i  regencyą .  Na t e y  czele iest  
małżonka A r c y  X ię ż n a  Amelia; do pomocy p r z y ­
dany Margrabia Ventura Minister Króla h l r u -  
s k ó w ,  i Konsyliarz S c h i z z a t i . -  W  Rzymie O-  
c i e c  S.  wydał  obszerne urządzenie ,  k torego  c e ­
lem iest  poprawa ro ln ić tw a  w Państwie  Kosc ie i  
nem dotąd  zaniedbanego.

z  Londynu P aździern ika .

Zapał  w kraiu naszym ies t  p o w s z e c h n y  
za fprawą Sz waycarów ; po w i e l u -mieysfeach -o- 
twierać chcą  fubskrypeye  dla nich; tak niegdyś  
bvło  W P a r y ż u ,  g d y  Amerykanie zbuntowani  
rlohiiali się o wolność .  Każdy narzeka na złama-
ń . e  L u n e w i l s k i e g o  t raktatu.  M ó w ią c  o p toie -
ktowaney fubskrypcy i ,  dobrze  uwazaią pisarze  
nasi że t en  po s tę pek  obraz i łby zapeWne t  ran­
n i / ó w - Szwaycarom uci śn ionym przyda  się ma­
ło zas zczyt  przy ni es ie  Angielskim obywatelom  
w fzczegulności  5 całemu narodowi  b y d z  może  
fżkodliwym, daiąc p r z y c z y n ę  do « r w « n i >  po-  
koiu koniecznie potrzebnego.  —  S ły cha c  ze  tru  

zac l iod .ącc  o M . l t , .  „ t e , , ! /  • * ! ■ ' « £ *
naszym rządem i b ran cu zk im .  Le cz  g d y  m e  
które M oc ar s t w a ,  przez  traktat w Amiens pro ­
szone,  ewarancyi  me przyimuią ; Angl ikom me  
n r z v s t o i  wyspę  na los opuszczać;  garnizon Nea-  
politański za b ezp ie czy ć  ley n iepodleg łośc i  fam 
nie może; s i l m e y s z y  u ieprzy lacie l  nie zaniedba  
groz ić  wtargnienięm do Kroubstwa dwóc h  S y ­
c y l i i  ieśl i  rząd woyska fwoiego  z Mal ty w y ­
prowadz ić nie zech ce  . Takiemu p rz e p ad k ow i  
zapobiedz każe roztropność.  W i e m y ,  ze nieda­
w n o  w p rz yk ry c h  wyrazach Wymawiano Neapo-  
l i tańczy koni opieszałe posłali le garnizonu p i l ­
nować Valet ty  maiąeego .

z  S tra sb u rg a  1g  P a źd z ie rn ik a .

Szwaycartkie zamieszania z w r ó c i ł y  ku fo­
bie u w a g ę  p o w s z e c h n ą .  Wie lu  m e  podoba 
rada K o z ł o w s k a ,  w groźnych  1 naród poniza-  
i i i cych  wyrazach prze łożona  Jakozkolwiek ę  
cizie przy ię ta  , w naszych okolicach widziemy  
n i e p o s p o l i t e  przygotowania  do b l izkiey wyprą  
w y  Armia Generał '  N e y  p o d  Huningue z g r o ­
madza; zc iągaią Ąo /.ie-y r e g . m e n t a  1 połbryga-  
d v  z r i ó d y w i zy i  militarny cli; w s z y s t k o  w y ­
niesie 20 t y s i ę c y  Star-go żo łnierza .  T y m c z a ­
sem Deput ow ani  od insurgent ó w  nie mogąc nic 
fprawic u osob rz ą do w yc h  w P aryżu ,  udali  s ię
* 1 f  1 _ i) »„IX..- - » >t«• l-» m tar»r»-

lak

S z w a y c a r s k i e  zamieszari ia z w r ó c i ł y  uwagę 
p o w s z e c h n ą  A n g l i k ó w .  Ministrowie częste i 
d ł u e i e  rady  m i e w a i ą ; w y s y ł a m y  goncow na 
w s z y s t k i e  strony. Moore w y j e c h a ł  do Wie dn ia .
W pertach pracować pilnie zaczęto; 3 regimenta 
do Malty posłane bydź maią na wzmocnienie za­
łogi; wiele okrętów uzbraiac kazano, które do 
morza śródziemnego żyw ność  i ammumeye za­
n io s ą .  Pod Southampton oboz wytykam y. t>o 
wszystko napełnia trw ogą um ysły  , tak dalece, 
iż  niektórzy stawiaią iuz zakłady 100 przeciw  
o że pokóy przed d. 16 Stycznia  r. nast. zer- 
wanv będzie- T o  przynaymmey pewna, iż nay- 
pierwsze między Anglikamr przy witaniu się 

iest p y ta n ie ; iak rychło woynę miec bę­
dziemy? O w yieździe  Lorda W hithworth, przy­
byciu Posła Andreossy głuche m i l c z e n i e . P o ­
głoska niesie, iż  Buonaparte Dworowi Madryc­
kiemu radzi założenie trzech banków, które ca- 
ł v  handel złota i frebra utrzymywać będą: w
Paryżu, Madrycie, i Lima. —  W Amerykańskich 
miastach; New York, Philadelłu, Baltimore, W iłl2

\V 1 *. Lł . " I  J  ~  J  7 _ *

u s ł y c h a ć  do Pos łów zagranicznych,  miano-  
w I nić Angie lsk iego,  p o żąć o pośredni&wo.  Z  
daleka patrzący  rozumieją,  iż większa nierównie  
C7PSĆ Szwaycarów pragnie powrotu rządu da- 

1 o-o L e c z  w domowych  zamieszaniach t r u ­
d n o ’"pozna,P p r a w d ę .  Bo cąy l i ż  nie nauc zy ło  
doświadczen ie  , iak w ię k sz o śc ią  głosWw odmie­
niali kons ty tucyą  c i i  hmu Szwaycarowie  po re- 
wolucyi  r. 179'Si lak f>nę p a z m e y  wywraca ł  Re- 
di g także niietnąc s ę t łumaczem ogulney  w o ­
li- tak potem Dośder nowe ziomkom dał prawo;  
ink dziś naostatek raz i e szcze  Reding  chce  zba­
wić  G o c z y z n ę ,  zdaniem iego  upadłą 1 z g u b i o ­
ną.  Gćłyb f  ha w et  prawdą b y ło ,  że rząd Dol -  
d er a . n i e m i ł y  n a r o d o w i ,  że i ego konsty tucya  
Szwaycarom n iedogodna;  z drugiey strony nie-  
mniey pewna: t e  między insurgenfami niema le- 
dności,  gdyby  dziś wygórowali ,  intro powstanie  
party a przeciwna ,'  niesnaskom końca nie będz ie .  
Z  t y c h  względów rozsądni ludzie i  winszu-ią 
Szwaycarom , że  obce  1 p o tę żn e  Mocars two  
fwoiem po średni f twem ofiarnie tamę p o ło ż y ć  
złemu na p r z y s z ł o ś ć .  Pogłoska że rząd z Lau ­
sanne p r o s i  Konsula o p ry . ęe i e  na dat  10 urzę­
du Landammana, potrzebii ie potwierdzenia.

t  H ag i 21. P a źd z ie rn ik a .

Zgromadzenie prawodawcze Ba'awów roz- 
p<czeło w ty ch  dniach obrady swoje; zasiana* 
w ać się ma naybardziey nad intrrefsami wscho- 
driey kompanii, 1 nagrodą iey należną. W Hel- 
V*etsłuys zaczęto pracować około naprawy por- 
t i  d. 1. z riaywiękfzą uroczystością . Tu wię- 
k(ze okręta woierme mieć będą stanowisko w y -  
g.dnieyfze, niż w T ex e l ,  Ulie e tte .  Rząd fzczc- 
rza zamyśla flottę R P tey  postawić na stopniu  
nazlepfzym; trudno iednak spodziewać się , z ę ­
by kiedy bydź mogła tak ogromną, iak W 17. 
wi‘ku pod sprawą Trora.pów, i Ruytera, kiedy-  
śinz sami Francuzom zpizymierzonym z W . B r y -

)



tańnią dzie lny  odpór czynili. Poseł Schimmel- 
pennink na Paryż poiechał do Londynu; w ńa- 
fZym kraiu zdaie się panować spokoyność z u ­
pełna, po ośtatniey trw odze ,  którą rząd naba­
w iło  pismo między żołnierzem rozrzucone. 'Ge­
nerał Andreolsy w G rudniu  ma wyiechać do 
LondyhU; mówią iż etykieta iest p rzyczyną , że 
Posłowie Angielski i Francuzki nie ćhcą uprze­
dzić ieden drugiego pódobnieyfzs rzecz do 
prartfdy, i ż  in teT efsa  na morzu środziemnem ukoń­
czone nie Są-; mianowicie z Maltą, k tó tey  nie­
podległości n ieobcą gwarantować Mocarstwa 
niektóre. Ociec S. w bulli do Nowego Mi­
strza Ruspoli, potwierdza abdykacyą poprzedni­
ka Mompesch.

ir C o nstan tinópola 26. Wrześńiet.

Angielski Ambassador Lord Elgin powró­
c i ł  do naszey s to l ic y ; podróż odprawiona do 
G recy i zdrowie iego polepszyła . P rzybył po 
niin wkrótce nasz Poseł Ali Eifendi z Paryża. 
O  ustąpieniu Angielskich woysk z E gip tu  nie 
ma Wiadomości Chwaią tu  wszyscy urządzenia, 
k tó re  wydał dla tego kraiu przed wyiażdem W. 
W ezyr; iesli p rży idą  do skutku , Ipodziewać się 
trzeba, że morowe zaraZy nie tak często przy- 
naymniey kray ruszcz .ć  będą. — Poseł Francuz­
ki Rufłin doniosł rządowi naszemu, że pierwszy 
Konsul do urzędoennia dożywotniego podniesio­
nym został. Winszowali iemu Ministrowie Por­
t y  i znaczne podarunki ofiarowali.

Litewsko Wileński rząd Gubernski dono-’ 
si , aby chcący wziąć w arendowną dzierżawę 
od 23 Kwietnia t. 1803 na 4 następuiące lata 
Kamienicę w Wilnie na zamkowey ulicy pod 
N. IP3 stoiącą, L k w e s t r o W a n ą  aa d ł u g  u byłe­
go dzierżawcy mieszczanina Kulika Kommissyi 
fzpitaloey należny, stawili się do tuteyszey Izby 
Skarbowey na terminal 1. d. 3, 1 d . g, 3 d. 
Grudnia r. igoż.

L itew sko Grodzieński Rząd Gubernski do­
nosi, aby Kredytorowie i Pretensorowie byłego 
Litewskiego Kuchmistrza X. Xawerego Ogiń­
skiego zyskiwali należność swoią Z >e g °  maią- 
tku; ponieważ ten ćo leży W Pcie Grodzień­
skim, to iest miasteczko Prżewałki i Palnie* za­
wierający i t2 .  dufz męzkich, za Naywyż.fzym 
rozkazem idzie pod rząd Graffa Ogińskiego.

JW . Baron Beningsen Generał od KaWat*- 
ty i  Gubernator W oienny L itew ski i Kawaler 
pódaie do wiadomości , iż Nayiaśnieyfzy Impe­
rator 2 nayfzczodrobliwfzych swoich względów 
Gabinetowi swoiemu w ydać rozkazał Rotmi­
s trzow i Szymonowi BartofżeWskiemu Rubli 50, 
Szlachciance Zofii Burn iew iczow ey Rubli 100, 
Szlachciance Katarzynie flawskiey Rubli go, i 
W dow ie Chorążynie woysk Poll; Teresie Ka- 
mienieckiey Rubli go. — Ażeby zatym dla ode­
brania takowych pieniędzy wspomnione ©stby 
do Kancełlaryi Cywilney tegoż JW . Woienmgo 
Gubernatora stawały same, łub przysłały Pleni­
potentów  Ostrzega się d. 15. 8bra rgoa R .w W ilr ie .

Józef Maiewski pod czas rewolucyi odła- 
Jił się z L i tw y  do Polskiey z półkiem 4; od lat 
9 opuszczona przez niego żona Fraxeda z S ro ­
kowskich Malewska żadaey •  mężu nie mńą«

wiadomości, uprasza łaslrśwą publlcżflóść, &z 
ieśli kto wie o życiu onego łub Zejściu , dt* 
nieść racżył do Konsystorża Wileńskiego , l ' 1̂  
redakcyi Gazet Litewskich.

Fodaie się do wiadomości) i i  ktoby miśt 
chęć doskonalenia Dzieci> razem s stancyń 'sto* 
łem, łab też tylko lekcyę chciał brać, to i, tf 
w Językach następujących: ‘w Frarrcuzkim , 'vt 
Niemieckim, w Ruskim, w Polskim, w tachun* 
kach,Geografii, początkach Moralności Obyczajów* 
a to  wsżystko z reguł, to  niech się uda do Kor3 
pusu Kadetów Wileń: doWieł; Kapitana Inspektu* 
ta ,  lub też  do JP. H urtera Professota tychitf 
Kadetów, stoiącego w Kamienicy J W. Siestrzeń3 
cewicza Konsyl: pod Królewskim Młynem pod 
Nrerti tgÓ. Względem stołu i różnych potrzeb) 
podług  umówionego kontraktu z JP. Hurteteiń 
Professorem Kadet isvyszczegu/ni się.

H u rter  Professor Kadetów W ileń ,

N iżey  podpisany Z mocy SpcCy a lneyf pi®3
nipotencyi sobie wydaney, a dla po»’feechney
Wiadomości w £iem: Wileń; sktykowaney; ułat-
wiaiąe sprzedaż mutów, placów, i  kamienic, d»
dziedzictwa niel tniego Xcia J. Radziwiłły Pod*
kom: L itt:  należących w mieście Wilnie naydii3-
iących  się, p tżeż  sposob ł icytacyi na wybyci*?
Zadeterminowanych; ma honor obwieścić cała P u ­
bliczność, że kn takowey czynności sporządziw-
f ty  księgę własnym podpisem i p ieczęcią opa­
trzoną  powierzył ohą Namieśnikowi Jntyzdyk 
Wileńskich W JP. Rietonimowi Abromickiemu 
Dworż: Był: Skarbu L ittgo  w mieście Wilnie w 
Kardynalii miefzkaiącerhu , do którey każdy ż y ­
czący kupna takowey sprzedaży, ofFerencyą śwo- 
ią, sposobem łicytacyi ma zapisać w Ru zaś na­
stępującym 18° 3- d. ig. Januaryi ostateczny do 
tey  łicytacyi naznacza się termin , k tó ry  niżey 
podpisany Pleni^gtemt osobiście do miasta W il­
na dla odebrania sumiti od w ięcey  ofiarujących, i

dla wydania urzędowych praw ziedzie. D att w 
N ieświiu  *1. cbra 1802. Ru.

W in ce n ty  Trem bicki Ł . P. Kobryń:

Opufzczóse 1 w r u i n ę  podane, przeZ O by­
wateli, w śrzodku miasta Wiltia i po przedmieściach 
Pofsesye, zmufzaią Magistrat Wileń: , do wydania-
prze® ninieyfzą publikacyą ostrzeżeuie: że gdy  
Frawelii Konst; 1764. Ru postanowionym jestja by 
Fofsesye W mieście Wilnie będące, ruinie podane, 
za nieprżystąpieniem przez Aktorów, donależney 
onych rep a racy i , p tzeź miasto plus offerenti b y ­
ły sptzedawane; dla tego M agistrat,  W exeku- 
ćyą tego tego prawa , ogulnie Wfżystkich maią- 
eych w tym  mieście i  ha przedmieściach Pa­
łace, Kamićnice, Domy drewniane i Placej;J a 
prżeZ Opiefzałoiść tu in ie  i spustofzeniu pozo­
stawione; aby naydaley do upłynienia roku,*od 
daty ninieyfzey publikacyi, starali się p&ruyno- 
Watie Zreparować, a puste  place należycie za­
budować; ostrzega. W  przeciwnym zaś zdarzę-
niu; Magistrat ogłafza, iż w fzdlóe Posefsya 
zruynowsne , i Place puste ; śśaięte i p f? s z , 
bliczną l icy tacyą ,  w skutek prawa K0 nś ^  
Ru sprzedane będą. i^óa. Julii 2 * nj *?d4


